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zeppelin w płomieniach 


Olbrzymi sterowiec wskutek eksplozii runął na ziemię 
spaliło się żywcem—Straszliwe sceny na lotnisku 


Kilkadziesiąt osób 


Z Nowego Jorku nadeszły wiadomości o strasznej eksplozji 
na transatlantyckim sterowcu „Hindenburg“ w czasie lądowania 
w Lakehurst, Z niewyjaśnionych dotąd przyczyn w chwili, gdy 
sterowiec zbliżał się do wieży, gdzie miał zakotwiczyć się, na- 
stąpił wybech i sterowiec stanął w płomieniach, Płonący Zeppe- 
lin runął na ziemię z ogłuszającym hukiem. Zorganizowana na- 
tychmiast akcja ratunkowa napotykała na wielkie przeszkody, 
gdyż niemożliwem było zbliżyć się do palących się szczątków 

rowca, 

Zeppelin miał na pokładzie 100 osób, w tym 39 pasażerów i 61 
członków załogi. 

Katastroia wydarzyła się o godz. 19.20 według czasu nowojor- 
skiego (około 2 nad ranem wg. czasu naszego) policja w New-Jer- 
sey zaalarmowała niezwłoczne cały stan, wzywając na miejsce 
Hd ap lekarzy, karetki towia oraz pielęgniarki. Amery- 

e towarzystwo lotnicze nadesłało niezwłocznie samolot 
z lekarzami i materiałem opatrunkowym. W. akcji ratunkowej 
brała udział również kompania żołnierzy. 


Katastrofa nastąpiła 


na wysokości 100 mtr. nad ziemią 


Jeden z funkcjonariuszów, zatrudnionych na lotnisku, znajdo- 
wał się w chwili ekplozji obok wieży, do której bywał umoco- 
wywany Zeppelin. Twierdzi on, iż „Hindenburg” w chwili kata- 
strofy znajdował się najwyżej na wysokości 100 metrów. Widać 
było dokładnie pasażerów rozbawionych i śmiejących się, któ- 
rzy radośnie witali zgromadzonych na lotnisku, powiewając chu- 
steczkami, Nagle nastąpiła straszna eksplozja, Służba i funkcjo- 
nariusze, pomagający w manewrowaniu statku podczas lądowa- 
nia zaledwie zdołali odbiec na strone, zanim zwaliła się na zie- 
mie płonąca i dymiąca masa aerostatku. 

Pomimo niesłychanego $orąca, jakie wydzielało się z płonącej 
masy, wszczęto akcję ratunkową i dostano się do wnętrza pło- 
nącego sterowca. 

Pierwsze osoby dostały się do wnętrza statku o sodz. 17.50 
wedłuć czasu miejscowego. Przede wszystkim natrałiono w põ- 
bliżu kabiny komendanta na zniekształcone w okropny sposób 
zwłoki mężczyzny. 

O godz. 21.15 nastapiły trzy dalsze eksplozje. 

Urzędnicy celni, którzy znajdowali się na lotnisku w chwili 
katastrofy, twierdzą, iż dotychczas wydobyto z pod szczątków 
aerostatku zwłoki 37 ofiar katastrofy. 


Sterowiec płonął przez wiele godzin 


Szczegóły katastrofy nie są jeszcze kompletne, albowiem po- 
żar sterowca, który wskutek eksplozji stanął w płomieniach, był 
tak straszny i trwał tak długo, że nie można było przez kilka go- 


Wybory w Japonii 


Jak już podaliśmy, w Japonii odbyły się wybory do Parlamentu, 
które przyniosły rządzącej klice wojskowej druzgoczącą klęskę. 
*, Na zdjęciu składanie głosów w komisji wyborczej. 


dzin zbliżyć się do miejsca katastrofy. Dotąd więc nie wiadomo 
oficjalnie, ile osób zginęło. Nieoficjalnie podawane są następu- 
jące liczby: pasażerów było na „Hindenburgu'* 39, załogi 61. Ura- 
towanych ma być 20 pasażerów i 44 załogi. Oznaczałoby to, że 
w płomieniach zginęło 35 osób. 

Katastrofa nastąpiła w chwili, gdy „Hindenburg“ przyczepio- 
ny był do masztu, a pasażerowie mieli za chwilę wysiadać, Nie- 
wątpliwie eksplozji była kilka i następowały one jedna po dru- 
giej, w odstępach czasu, ogarniając coraz to inne części sterow- 
ca płomieniami. 
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Około 9-ej wieczorem, wedle czasu amerykańskiego, a więc 
po przeszło 2 godzinach po eksplozji nastąpiły j eszcze 3 eks- 


ozje. 
Około 10-ej wieczorem, czyli o trzeciej nad ranem wedle cza- 
su europejskiego, 
SZCZĄTKI STEROWCA STANOWIŁY JESZCZE MORZE 
PŁOMIENI 


Fakt, że pożar był tak intensywny, przypisują motorom Diesla 
i smarom, które używane były dla pędzenia tego motoru, 

Istnieje przypuszczenie, że eksplozja spowodowana była przez 
burzę, jaka szalała, gdy „Hindenburg“ przyczepiany był do 
masztu. 

Kpt. Lehman, który kierował sterowcem, jest uratowany; ale 
leży w szpitalu z ciężkimi ranami z powodu poparzenia, Urato- 
wał się, wyskakując z kabiny kontroli. 


Pierwsza eksplozja nastąpia 


w tyle aerostatku 


Dyrektor portu lotniczego w Lakehurst Gill Robb Wilson 
oświadczył: i K 
W eksplozji, która zniszczyła aerostatek, dziwne jest to, iż 
pierwszy wybuch nastąpił w zbiornikach wodoru w tyle stątku. 
Aerostatek gotów był już do zakotwiczenia, kiedy płomienie ob- 
jęły jego tył. Osoby, które uratowały się, znajdowały się w gon- 
doli z maszynami. Od 21 lat — powiedział p. Wilson — wielo- 
krotnie widziałem różne wybuchy i samoloty w płomieniach, ale 
NIGDY NIE WIDZIAŁEM NIC PODOBNEGO 
DO WYBUCHU „HINDENBURGA”. © 
Marynarze, którzy rzucili się na ratunek pasażerów płonące- 
go statku, zasługują na jak największą pochwałę. „Oświadczenie 
swe p, Wilson zakończył, jeszcze raz twierdząc, iż 
JEST COŚ DZIWNEGO W PRZYCZYNACH 
TEJ KATASTROFY. 


Przyczyną katastrofy było używanie wodoru 
zamiast droższego helium 


Sekcja lotnicza amerykańskiego departamentu handlu rozpo: 
częła dochodzenie, by wyświetlić przyczyny katastroły „Hin 
denburga'. Już obecnie w amerykańskich kołach ośicjalnych 
uważają, iż główną przyczyną katastrofy było 

WYPEŁNIANIE GO WODOREM. 

Przypominają, iż dr, Eckner przewidywał, że podczas pierw- 
szej podróży Zeppelina do Stanów Zjednoczonych będzie użyły 
gaz helium. Wszystko było już przygotowane, by została do- 


starczana odpowiednia ilość tego gazu, 


ALE NIEMCY NIE ZGODZIŁY SIĘ NA WYWÓZ KONIECZ- 
NEJ ILOŚCI DEWIZ. 

Produkcja przemysłowa belium jest dosyć kosztowna,, a z dru- 
giej strony Stany Zjednoczone i Kanada są jedynymi krajami, 
posiadającymi naturalne źródła helium, 

ECKNER BYŁ WIĘC ZMUSZONY W DALSZYM CIĄGU 
JYWAĆ WODORU, POMIMO NIEBEZPIECZEŃSTWA PO. 
ŻARU, 

Według ostatnich danych, zginęło w katastrofie 32 osoby. 
Dwie ofiary katastrofy zmarły w szpitalu. Uratowano 24 pasa: 
zerów i 42 członków załogi, Kilka osób — jak twierdzi Reuter— 
wyratowano dzięki zimnej krwi i przytomności umysłu załogi. 

„Hindenburg“ miał odlecieć z powrotem do Eurony o półno- 
cy, a więc wkrótce po wylądowaniu w Ameryce. Pasażerowie, 
którzy przybyli, byli przerażeni, spostrzegając zamiast sterow" 
ca płonące szczątki Zeppelina, Większość pasażerów zamie- 
rzała udać się na uroczystość koronacyfną do Londynn, 


_ Burmistrz Nowego Jorku La Guardia przybył na miejsce ka- 


tastrofy i osobiście objął kierownictwo akcją ratunkową. Szcząt- 
ki sterowca sa pilnowane przez oddział wojska i policję stanu 
New Jersey, W nocy jedynie rząd czerwonych świateł wskazuje 
miejsce, gdzie wydarzyła się katastrofa. W jednej z sal obok 
wielkiego hangaru urzadzono kaplicę, w której złożone są zwło- 
ki ofiar katastrofy, Policja na razie nie pozwala nikomu zbliżać 
się do szczątków sterowca. Na miejsce katastrofy przybyli. już 
przedstawiciele władz waszyngtońskich i rozpoczęły dochodze- 
nie, by wyświetlić przyczyny katastrofy. 


Sterowiec „Hindenburg“ 


Agencja Havasa w depeszy z Berlina podaje opis aerostatku, 
który zginął w katastrofie: 

Sterowiec „Hindenburg“, należący do towarzystwa Zeppelin, 
został zbudowany w r, 1932 w Friedrichshafen. Długość jego wy- 
nosi 248 metrów, średnica 41met rów. Był on zbudowany z dura- 
luminium. Pojemność jego wynosiła 290 tys. metrów sześc. Ste- 
rowiec ten powinien być wypełniany za pomocą helium, Odstą- 
piono jednakże od tej zasady z powodu zbyt wielkich kosztów. 
„Hindenburg* posiadał 4 motory o sile 1000 koni każdy. Szyb- 
kość jego wynosiła około 150 kim. na godzinę, 

Kabiny, przeznaczone dla pasażerów, mogły pomieścić 50 osób, 

„Hindenberg'” należał do najbardziej współczesnych i najnow- 
szych Zeppelinów. Wewnętrzne urządzenie było zbytkowne. 
W kabinach znajdowała się ciepła i zimna woda. Specjalna sala 
była przeznaczona na palarnię, 

Bilet do Ameryki Północnej kasztował 1000 marek, do Ame- 
ryki Południowej 1500 marek. Przeciętnie podróż z Frankfurtu 
n. Menem do Lakehurst trwała dwa i pół dnia. Z Frankfurtu do 
Rio de Janeiro 4 dni. Towarzystwo straciło obecnie swój naj- 
lepszy aerostatek, Rozporządza jeszcze aerostatkiem „Graf Zep- 
pelin“, liczącym lat 10. W warsztatach w Friedrichshafen jest 
budowany statek powietrzny według planów, na których oparta 
była konsirukcja „Hindenburga“, 


Londyn bez autobusów 


Olbrzymia metropolia W. Brytanii — jak wiadomo z depesz — Z0- 
stała sparaliżowana przęz strajk autobusów. Na zdjęcia widzimy u- 
nieruchomione autobusy w jednej z dzielnie Londynu. 
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Ze świata kultury Przegląd prasy 


RĘKOPISY CHOPINA ZAKUPIO- 
NE PRZEZ RZĄD POLSKI. 


W tych dniach odbyło się w Lip- 
sku przejęcie w posiadanie Rządu 
polskiego rękopisów Chopina, na- 
bytych przez Min, Wyzn. Rel. i 
Ośw. Pub w firmie wydawniczej 
„Breitkop i Haertel". 


Nabyto rękopisy 48 kompozycyj, 
m. in. tak ważne rzeczy, jak drugi 
koncert d-moll, sonaty b-moll i h- 
moll, scherza b-moll, cis-moll, no- 
cturny d-dur, g-dur i jn, fantazja 
d-moll, allegro de concerto, polo- 
naise-fantazja, wiele mazurków i 
t. d. 

Już przy pobieżnym przejrzeniu 
rękopisów, znawcy muzyki zauwą 
żyli cały szereg odchyleń od naj- 
bardziej rozpowszechnionych wy- 
dań. Nie ulega kwestii, że posiada 
nie tych rękopisów da bezcenny 
materiał krytyczny do wydawania 
i wykonywania dzieł Chopina. 


STULECIE URODZIN MICHAŁA 
BAŁUCKIEGO. 


W roku bieżącym przypada stu- 
lecie urodzin Michała Bałuckiego, 
pisarza, który całą swoją twórczo 
ścią i życiem najsilniejszymi więza- 
mi złączony był z Krakowem. Ja- 
ko pierwsza zapowiedź zwrotu po 
jęć i uznania należnego pisarzowi, 
niedocenianemu za Życia, którego 
obojętność i szyderstwo krytyki 
pchnęły do samobójstwa i który 
skończył tragicznie, jak większość 
wybitnych ludzi jego epoki, odbył 
się staraniem Związku Zawodowe- 
go Literatów na Uniwersytecie Ja- 
giellońskim odczyt Józefa Wiśniow 
skiego p. t. „W stulecie Michała 
Bałuckiego,. Prelegent podkreślił 
wielkie wartości dorobku literac- 
kiego Bałuckiego, który był jed- 
nym z najpłodniejszych pisarzy i 
dramaturgów polskich, oraz zwró 
cit wwagę na jakże wyraźny ji do- 
kładny obraz starego Krakowa, 
występujący w jego dziełach, sta- 
rego, mieszczańskiego Krakowa, 
którego Bałucki nieodrodnym był 
dzieckiem. Kończąc swoje prze- 


mówienie; składając hołd pisarzo-, by wchodzą zarówno dzieła nau- 
wi, wyraził prelegent przekonanie, | kowe, jak z zakresu spraw społe- 
że w związku z stuletnią rocznicą| cznych i politycznych, pozatym 
urodzin pisarza tak znamiennego | książki filozoficzne, artystyczne, 


dla Krakowa i zasłużonego, za- 
rząd miasta nazwie jego imieniem 
jedną z ulic. 


POLSKI PRZEKŁAD KSIĄŻKI 
WNUCZKI BALZAKA I PANI HAŃ 
SKIEJ. 


Niedawno ukazała się na rynku 
wydawniczym powieść Mariki 
Stiernstedt, pisarki szwedzkiej, w 
której żyłach płynie krew polska. 
Pani Stiernstedt jest wnuczką Bal- 
zaka i pani Hańskiej. Wyszła za- 
mąż za szwedzkiego publicystę i 
jest — mimo młodego wieku pre- 
zesem szwedzkiego związku pisa- 
rzy w Sztokholmie. jej ostatnia 
książka p. t: „Jej Matka“, ukazała 
się nakładem wyd. „Płomień“. Tre 
ścią jej są dzieje samotnej kobie- 
ty, niezależnej majątkowo, która 
walczy z miłością. W słowach peł 
nych realizmu i z głębokim zna- 
stwem tematu, daje nam autorka 
sylwetkę matki, która—mimo wal 
ki wewnętrznej — wróciła jednak 
do swego dziecka, gdyż odezwał 
się w niej zew krwi. 

CO CZYTA HOLANDIA? 

Według ostatnich cyfr poda- 
nych urzędowo wynika, że w ubie 
głym roku ukazało się w Holandii 
8.028 książek i 1.910 pism. Dla 0- 
rientacji podajemy kilka liczb z o- 
kresu 1926—1935 w porządku chro 
nologicznym: 6.047, 6.889, 7,290. 
Na 600 powieści i utworów litera- 
ckich przypada 275 książek pióra 
Holendrów, resztę, 325, stanowią 
przekłady z języków angielskiego 
56g, niemieckiego 29% i innych. 


CZYTELNICZA STATYSTYKA 
W RUMUNII. 


Czynniki oficjalne Rumunii po- 
dały liczby dotyczące ostatnich wy 
dawnictw książkowych w roku ze- 
szłym: liczba ich wynosi 5924, O 
ile chodzi o rok 1930, to zamyka 
się on liczbą 4377 pozycyj. Nale- 
ży zaznaczyć, że w skład tej licz- 


Wyrok w procesie Z. N.P. 


przeciw „Dziennikowi Bydgowskiemu" 


W procesie, wytoczonym przez 
Związek Nauczycielstwa Polskie- 
go redakcji „Dziennika Bydgoskie 
go“ o zniesławienie, Sąd Okręgo” 


wy w Bydgoszczy wydał wyrok, 


mocą którego red. odp. „Dzienni. 
ka Bydgoskiego“ p. Nowakowski 


skazany został na 6 tyg. aresztui| został złożony z dowództwa. 


200 zł. grzywny. 


monografie poświęcone muzyce, 
rzeżbie i malarstwu. Co do tłuma 


WŚRÓD SPRZECZNOŚCI. 


„Narodówa” (endecka) ideolo- 
gia jest pełna sprzeczności. Tym 
sprzecznościom poświęcimy 0b- 
szerny artykuł w jednym z najbliż 
szych numerów. Jedną z najcie- 


„Nie można negować, że przez 
chrzest, a raczej przez współżycie 
— na skutek chrztu — z narodem 
polskim, przez przejęcie się jego 
tradycją i jego uczuciowością, — 


się”... już nie wymienimy czym; ł 
o homoseksualizmie j o jeszcze 
straszniejszych rzeczach. „Tysiąc 
księży i zakonników jest winnych 
przekroczeń seksualnych i zasię. 


wreszcie przez pracę dla tego na-| dzie na ławie oskarżonych! — pi- 


czeń z języków obcych, to pierw- 
sze miejsce zajmują dzieła francu- 
skie w liczbie 180—205. Dzieła nie 
mieckie, których w r. 1934 było na 
tynku rumuńskim 192, spadły obe 
cnie do liczby 156 w roku zesz- 


kawszych sprzeczności jest jedno 
cześnie istniejące pierwiastki an- 
tysemicki i chrześcijański. Jak je 
pogodzić? Weżmy np. żydów 0- 
chrzczonych. Z punktu widzenia 
chrześcijaństwa wzrost liczby 
łym. Tłumaczenia z angielskiego | chrztów jest pożądany; a z punk- 
wyrażają się imponująco skromną | tu widzenia antysemickiego? Chy- 
cyfrą 29 pozycyj — natomiast o tłu| ba nie.. Łamie sobie głowę nad 
maczeniach książek polskich nie| tym „problemem“ „Dziennik Na- 
znajdujemy ani jednej cyfry, rodowy“: 


Zakład Położniczo- z A L U S 95 Moniuszki 7,tel. 3.18,66 
Ginekologiczny H NINY CHMIELEWSKIEJ WARSZAWA 


PORODY - OPERACJE -PORADY 


Pokoje pojedyńcze i „wspólne. Nowoczesne komiortowe urządzenie 


Sytuacia na froncie 


Walki pod Bilbao i w Aragonii 


NA FRONCIE BILBAO, odcinku Eibar rozproszono kilka 
Na odcinku Guernica faszyści skupień nieprzyjaciela. . 
wczoraj gwałtownie zaatąkowali| NA FRONCIE ARAGOŃSKIM. 
zdobyte przez republikanów po.| Na froncie aragońskim lotnicy 


rodu — może neofita stać się Po. 
lakiem, Takie takty były. Ale jak- 
że trzeba być wobec nich ostroż- 
nym! Ileż szkody może przynieść 
zbytnia z naszej strony łatwowier- 
ność. Pewniejszą gwarancję dają 
dopiero dalsze pokolenia. 
Pozostaje ponadto sprawa dru- 
ga: Czy w obecnych zwłaszcza cza 

sach takie przejścia w większej i- 

lości są pożądane? Przecież cho- 

dzić nam musi o zachowanie na- 
szej indywidualności dpchowej *. 

„Dziennik Narodowy“ wypowia 
da się przeciw wzrostowi liczby 
ochrzczonych żydów, A klerykal- 
ny „Głos Narodu* przedrukowuje 
tą opinię bez komentarza. Tak 
endecy i klerykali uwikłali się w 
sprzecznościach. 

MANEWRY, 

Endeckie pisma, widząc niepo- 
pularność, zwłaszcza w masach 
pracujących, hasła faszystowskiej 
dyktatury, „monopartyjności”, „to- 
talizmu' etc. — usiłują obecnie 
zamaskować swoje stanowisko u- 
strojowe. Może także wpłynęła 
papieska encyklika przeciw hitle- 
ryzmowi? Może istnieje jakaś ra. 
chuba na współdziałanie z prawi- 
cą ludowców? Stąd te nowe ima. 
newry. Np. „Kur. Poznański“ pi- 


sze „Beobachter”, 

Atak na kler bezwzględny. Po». 
winno to chyba trochę pomniej- 
szyć zapał do faszyzmu w kołach 
klerykalnych. Zwłaszcza w związ- 
ku z antyhitlerowską encykliką. 

Ale u nas w Polsce tego tak 
bardzo nie widzimy. 

„NIE GALOPUJ SIĘ! 
NIE GALOPUJ SIĘ!* 

Jest to, jak wiadomo, szczytne 
hasło pani Dulskiej. W tym też du 
chu napisał artykuł „Czas* p. t.: 
„Ostrożnie z reformami". Z jakis 
mi?! Przecie w Polsce nie ma ża- 
dnych poważniejszych reform — 
socjalnych, gospodarczych lub po 
litycznychi Ale stara konserwa 
drży ze strachu i pisze drżącym 
piórem: 

„Reformator nie może więc ni. 
gdy być zbytnio ostrożny, Powta- 
rzamy, każda zmiana kosztuje, — 
Trzeba więc zrobić dokładny obra 
chunek, by koszty nie przewyższa- 
ły osiągniętych zysków“. 

O co chodzi? O reformę rolną? 


O przebudowę gospodarczą? O 
reformę wyborczą? 
Wciąż się Polsce wmawia, że 


za mało ma „dynamizmu“ w po- 
równaniu z ościennymi państwa: 
mi. Ale stary „Czas“ boj się każ- 


zycje. Powstańcy pozostawili wie | rządowi bombardują miasta, Rzą- 
lu zabitych, wycofując się na swe 
pozycje wyjściowe. Strącono je- 
den samolot nieprzyjacielski. Na 


dowe samoloty rzuciły również 
bomby na ulice miasta Ferra Nue- 
va. 


Sytuacja wKatalonii 


Według informacyj nadeszłych 
z Barcelony, wczoraj jeszcze to- 
czyły się walki uliczne. Były one 
szczególnie gwałtowne na niektó- 
rych przedmieściach, naogół bio- 
rąc jednak zwłaszcza w centrum 
miasta, natężenie walk osłabło. — 
Liczba ofiar, jak twierdzi Havas, 
była również mniejsza. Niektóre 
sklepy spożywcze w godzinach 
rannych zostały otwarte. Pisma 
ukazują się w zmniejszonym for- 
macie. 

Jak donosi prasa paryska, gen. 
Sebastian Pozas Perea, wysłany 
przez Rząd do Barcelony, celem 
przywrócenia porządku, został 
mianowany dowódcą 4-tej dywi- 
zji, której komendant dotychczaso 
wy gen. Jose Arancuren Roland 
Po- 
za tym gen. Pozas Perea ma wejść 
w skład Rządu katalońskiego, aby 
objąć w nim sprawy wojskowe. 


Generał Pozas odbył liczne kon 
fierencje z przedstawicielami Ge- 
neralitad, Generał wydał odezwę, 
nawołującą do spokoju, 

„Echo de Paris“ donosi, że licz. 
ne oddziały anarchistów, znajdu- 
jące się na froncie aragońskim, o- 
puściły swe odcinki i, zabierając 
z sobą artylerię i tanki, udały się 
do Barcelony. 

W piątek nadeszły wiadomości 
z Barcelony, że życie w mieście 
powraca do normalnego trybu — 
Robotnicy odpowiadając na apel 
narodowej konfederacji pracy i 
generalnego związku pracowni. 
ków, powracają do pracy. Kolej 
podziemna jest już czynna, jak 
również kilka linij autobusowych. 
Na liniach tramwajowych dokony 
wane są pospiesznie reperacje, — 
celem umożliwienia podjęcia rtu- 
chu. 


SKargi Kasacyjne |Strajk w Hollywood 


w procesie o zajścia w Przytyku 


W Sądzie Najwyższym rozpa- 
trywano 27 skarg kasacyjnych od 
wyroku w sprawie przytyckiej. 19 
skarg zgłosili polacy, 8 żydzi. 


Dwaj oskarżeni Welberg i Sta- 
terberg przyjęli wyroki skazują- 
ce na półtora roku więzienia i nie 
odwołali się do: Sądu Najwyższe- 
go. 


W procesie II instancji w Lubli- 
nie skazano: Szulima Leskę na 8 
lat więzienia, Kierszencwajga na 
E lat więzienia, Icka Frydmana 


Pracownicy przemysłu kinema- 
tograficznego, którzy obecnie 
strajkują, zwrócili się z wezwa- 
niem do wszystkich organizacyj 
robotniczych, nawołując do bojko- 
tu wszystkich sal kinematograficz 


Bilans rozmów 


Virginion Gayda, omawiając na 
łamach „Giornale d'ltalia'* wyniki 
rzymskiej wizyty ministra spraw 
zagranicznych Rzeszy barona von 
Neuratha, pisze, iż w sprawach 
gospodarczych postanowiono oży 
wić wzajemną wymianę oraz roz- 
winąć współpracę na terenie im- 
perium włoskiej Afryki wschod. 


na 5% lat więzienia, Lejbusia Łę- 
ga na półtora roku więzienia, Ka- 
giela na rok więzienia, Ferszta I 
Zajdę na 10 miesięcy więzienia 
i Fronckiewicza i lwańskiego na 
półtora roku więzienia, pozosta- 
łych 17-tu na więzienie od 8 do 
15 miesięcy więzienia. 

Przewodniczy rozprawie sę- 
dzia Korsak, w komplecie zasiađa- 
ją obok niego sędziowie Bzowski 
« Fleszyński. 


i. K. 


nych w Stanach Zjednoczonych 
wobec odmowy producentów t- 
znania syndykatów i zatrudniania 
robotników, należących do związ- 
ków. 


rzymskich 


towe są w tym kierunku współ- 
pracować pod trzema warunkami 
1) projekty winny być realne, a 
nie utopijne, 2) winny być wolne 
od tendencji hegemonii na rzecz 
niektórych państw, 3) nie mogą 
zmierzać do zniesienia polityki a- 
utarchicznej, którą muszą prowa- 
dzić Niemcy i Włochy. 


sze — 

„Polski obóz narodowy nie stał 
migdy i nie stoi na stanowisku „to- 
talistycznym”". Jeśli ostatnio z oka 
zji uchwał Rady Naczelnej Stron- 
nictwa Narodowego niektóre pis- 
ma „sanącyjne”, w szczególności 
warszawską „Gazeta Polska" a za 
nią tutejsze gazety prorządowe, 
próbują twierdzić, jakoby Stronni- 
ctwo Narodowe zmierzało do „mó. 
nopartyjności*, — to jest te znów 
tendencyjne przekręcanie faktów”, 
„Dziennik Nar.“ dodaje (dwn- 

znacznie): 

„Dyktatury są z natury rzeczy 
ustrojami przejściowymi. Mają o- 
ne sens wówczas, gdy zadaniem ich 
jest przeprowadzić naród przez o- 
kresy wielkich przeobrażeń”. 
Nieuważny i lekkomyślny czy= 

telnik gotów jest pomyśleć, że to 
jakaś antytotalistyczna deklara- 
cja. Czytajmy jednak dalej: co to 
znaczy „ustrój przejściowy”? 

„Dyktatury mają tylko wów- 
czas sens i zmaczenie, jeśli są na. 
rzędziem nowych prądów marodo- 
wych, jeśli służą celowi przepro- 
wadzenia państwa przez okres zaw 
metu, położenia fundamentów pod 
nowy porządek i utrwalenie tego 
nowego porządku”, 

Teraz już jest rzeczą jasną, że 


dej zmiany, każdej reformy. I u- 
waża przy tym, że reprezentuje 
ideologię — Baldwina... 

KATOLICYZM A KWESTIA 

SPOŁECZNA. 

W „Sodafis Marianus" ks. jezu- 
ita Wawryn gromi katolików za 
obojętność wobec kwestii społecz 
nej. „Dziennik Narodowy“ stresz- 
cza te wywody: 

Ułatwiają walkę (z kościołem) 
sami katolicy przez swoją bezotyn 
ność i uchylanie się od odpowie- 
dzialności za bieg wypadków. Naj 
wyżej zdobywają się na świadcze. 
mie miłosierdzia, na samarytańskia 
nalewanie oliwy do otwartych już 
ran. Nie zapobiegają złu przez u- 
stanowienie lepszego porządku pra 
wnego i zdrowych urządzeń apo. 
łecznych, Nakładają tylko angiela 
skie plastry na zwichnięty kręgo. 
słup, Ks, Wawryn piętnuje w go- 
rzkich słowach wygodnietwo kato- 
lików i ich stanowisko biernego 
obserwatora wobea społecznej tra- 
gedij współczesnej”, 

Dość słuszne uwagi. Gdybyśmy 
(socjaliści) to napisali, nazwano= 
by nas „bezbożnikami* i „komu- 
nistami*, 

„Dziennik Nar.“ jest bezradny 
wobec tego stwierdzenia postawy. 
katolików przez ks. Wawryna i 
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Ważne dła ubezpieczonych 


Podwyższenie zasiłków 


PAT. donosi: 

Zakład ubezpieczeń społecznych 
podał do wiadomości wszystkich 
ubezpieczalni społecznych de- 
skrypt Ministerjum Opieki Spo- 
łecznej wyrażający zgodę na wpro 
wadzenie przez ubezpieczalnie spo 
łeczne, poczynając od 1 maja 1937 
r. dodatkowych świadczeń, a mia 
nowicie podwyższenia zasiłku „cho 
robowego do 60 proc. przeciętne- 
go wynagrodzenia, zasiłku połogo 
wego do 75 proc., przeciętnego 
wynagrodzenia, 

Podwyższenie zasiłku chorobo- 
wego powoduje automatycznie 
podwyższenie zasiłku domowego 
do 30 proc., a szpitalnego do 12 
proc. 

Zasiłek chorobowy łącznię z do 


i świadczeń 


datkami dla dzieci został podwyż 
szony na 75 proc. przeciętnego 
wynagodzenia ubezpieczonego. 
Równocześnie ustala okólnik ter. 
min wprowadzenia świądczeń do- 
datkowych 1 maja 1937 r. Należy 
rozumieć to w ten sposób, że oso- 
bom niezdolnym do pracy w okre 
sie do 3C kwietnia b. r. obliczać 
należy zasiłek w dotychczasowej 
wysokości, osobom zaś niezdol- 
nym od 1 maja r. b. w wysokości 
podwyższonej, Osobom, których 
niezdoiiość będzie istniała na prze 
łomie wprowadzenia świadczeń 
podwyższonych, obliczać należy 
do 30 kwietnia r. b. świadczenia 
w dotychczasowej wysokości, zaś 
od 1 maja r. b. w podwyższonej 
wysokości. i 


niej. Współpraca ta znalązła już 
swój wyraz w założeniu towarzy 
stwa górniczego, którego techni- 
cy pracują na terenie abisyńskim. 
W okresie sankcyj Niemcy zajęły 
pierwsze miejsce w handlu zagra- 
nicznym Włoch. Ten prymat wi- 
nień być utrzymany przy równo- 
czesnym rozszerzeniu eksportu 
włoskiego do Niemiec. 

Odnośnie do projektów, wysu- 
wanych przez Waszyngton w spra 
wie światowych porozumień eko. 
nomicznych, Włochy i Niemcy go- 
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Wpływy i wydatki 
budżetowe w kwietniu 


Ogółem dochody w kwietniu wy 
niosły 190.680 tys. złotych i są 
wyższe od kwietnia roku ubiegłe- 
go o przeszło 15 mil. zł. 

Wydatki wyniosły 189.930 tys. 
złotych i są również większe od 
wydatków z kwietnia roku ubie- 
głego o 14.900 tys. zł, przy czym 
na zwyżkę tę wpłynęła przede 
wszystkim przewidziana w budże 
cie zwiększona obsługa długów 
państwowych. (PAT.). 


dyktatura — to rzecz konieczna: 
wszak właśnie (zdaniem endeków) 
przeżywamy „okres zamętu” i t.d. 

Jak widzimy, „Kur. Poznański“ 
totalizm „odrzucą', a „Dziennik* 
uważa go za „ustrój przejściowy” 

Wszystkie te manewry mają na 
celu zamaskowanie faszystowskich 
sympatyj i dążeń endeków, 

HITLEROWCY O KLERZE 
KATOLICKIM. 

To, co wypisuje  hitlerowsko 
prasa o klerze katolickim, prze- 
chodzi wszelkie pojęcie! Bierze- 
my do ręki „Beobachter“ Nr. 120 
Ogromny artykuł p. t.: „Kościoły 
i klasztory poniżone do poziomu 
domów rozpusty". Nie chcemy cy- 
tować obszernie. Ale jest tam mo- 
wa i o „zakrystiach, które stały 


NnNn=—u—L_L_L Mn O) ))))))) >) 


zapewnia: 

„Tylko nie należy ulegać pani. 
ce, ami stawać do licytacji progra 
mowej z radykalizmem mniej lub 
więcej komunistycznym. Nie nale- 
ży także wierzyć w cudownie zbaw 
czą moc różnych renomowanych 
preform" spolecznych. Widzimy,— 
jakie są efekty rewolucji w Sowie 
tach, obserwujemy trudności, ją- 
kie sprowadziła we Francji chęć 
natychmiastowej naprawy położew 
mia materialnego mas robotni- 


czych (11)" 
„Natychmiastowej naprawy“. 
A więc „natychmiastowa napra. 


wa" nie jest wskazana, Niech więc 
na razie nędza pozostanie. Takie 
jest stanowisko „katolickich“ „na 
rodowców”, K. CZ. 


Bandyci W roli wywiadowców 


zabili dwuch ludzi i zrabowal: kilkanaście tysięcy zł 


Ze Złoczowa donoszą o strasz- 
nej zbrodni, dokonanej na właści- 
cielce dóbr Marii Jasińskiej i [ej 
bracie Mieczysławie. Do domu Ich 
przybyli trzej osobnicy udając wy 
wiadowców, którzy mają przepro 
wadzić rewizję polityczną. Doko- 
nawszy rewizji napastnicy pod pa 


zorem zawiezienia do komisariatu 
dla przesłuchania zabrali Jasiń- 
skich dc samochodu, W drodze za 
strzelili ich, poczem wrócili do 
dworu i zabrali kilkanaście tysię- 
cy zł, i biżuterię. Policja wszczęła 
energiczny pościg, w czasie któ: 
rego -raniła jednego z bandytów. 


Ostatnia podróż ofiar „czarnej Śmierci: 


W Charleroi (Belgia) odbył się 
pogrzeb ofiar katastrofy górniczej 
w której wielu górników zostało 


zabitych i rannych. Wśród ofiar 
katastrofy znalazł się zabity pol- 


ski górnik, Franciszek Kukla, a 
kilku górników polskich odniosło 
rany. Na znak żałoby wszystkie 
kopalnie w całym zagłębiu Charle 
roi wstrzymały pracę. 


Polska i system sojuszów francuskich 


Z rzadką jednomyślnością przy- 
jęła polska opinia publiczna oży- 
wienie sojuszu polsko-francuskie: 
go, dokonane podczas wizyty mar 
sząłka Śmigłego.Rydza we Fran- 
cji. Zdawało się, że okies zgrzy- 
tów i tarć, wywołanych poprzed” 
nio brakłem wspólnego języka dy- 
plomatycznego, należeć będzie do 
bezpowrotnej przeszłości. Zdawa- 
ło się, że pożyczka francuska, u- 
zyskana na uzbrojenie Polski w 
zaufaniu do podpisu marsz. Smi- 
głego-Rydza, położy kres wątpli- 
wościom co do realizmu polityki 
francuskiej w stosunku do życio- 
wych potrzeb sprzymierzonej Pol. 
ski. 

Niestety, nowe chmury pojawi- 
ły się na hotyzoncie polsko. - fran- 
cuskim. Nie wynikły one z opa- 
rów, mających swe źródła w bez. 
pośrednich stosunkach poľsko- 
francuskich, lecz na tle akcji mia. 
Becka podczas ostatniej rewizyty 
w Bukareszcie. Oczywiście nie za. 
niepokoiło Francuzów ożywienie 
sojuszu polsko - rumuńskiego, lecz 
kierunek polityki, przypisywany 
min. Beckowi, w stosunku do fran 
cuskiego systemu bezpieczeństwa 
w Europie środkowej. 

Z oficjalnych przemówień i kö- 
munikatów, ogłoszonych w czasie 
bukareszteńskiej wizyty, nie mo- 
żna było sobie wyrobić należyte-- 
go zdania, co było przedmiotem 
rozmów min. Becką z najwyższy- 
mi czynnikami rumuńskimi. Fak- 
tem jednak jest, że inicjatywa pe- 
wnego przegrupowania politycz- 
nego, przypisywana min. Beckowi, 
obudziła żywą reakcję i zaniepo- 
kojenie we Francji. 


W zagranicznej komisji parla- 
mentu francuskiego „wielu człon: 
ków — cytujemy według półurzę- 
dowego „Temps'a* — reagowało 
przeciw stanowisku,  zajętemu 
świeżo przez Polskę i próbie roz- 
bicia Małej Ententy, podjętej, jak 
się zdaje, za jej (Polski) impul- 
sem”... „Wobec żywych krytyk, 
sformułowanych przez p, Grumba- 
cha i wielu jego kolegów co do 
nowej rientacji Polski, min. Del- 
bos starał się ułagodzić tę reak- 
cję 1 uspokołć wyrażone obawy, a 
w szczególności w sprawie naprę- 
żenia stosunków młędzy tym pań- 
stwem (Polska) a Czechosłowa- 
cja“. 

Ogłoszenie tego ustępu w komu 
nikacie oficjalnym każe się domy- 
ślać wielu rzeczy, a oświadczenie 
min. Delbosa, starającego się m- 
spokoić obawy, nie może być twa 
żane za dowód, że zostały one 
rzeczywiście rozproszone lub że 
min. Delbos wyraził zaufanie do 
t zw. „nowej orientacji Polski”. 


O co tu chodzi i co stało się po- 
wodem zaniepokojenia we fran- 
cuskich kołach politycznych? Po- 
mijamy głosy Pertinaxa z „Echo 
de Paris“, prawicowego organu, 
zbliżonego do francuskiego sztabu 
generalnego i pani Tabouis, sio- 
strzenicy nieżyjącego już znakomi. 
tego ambasadora francuskiego 
Cambona, i współpracowniczki 
dziennika „L'Oeuvre”, organu bur- 
żuazyjnych radykałów, gdyż nie 
chcielibyśmy sprowadzać pòważ- 


Zbigniewa ZapasiewIcza p eee e ee Zlapasiewicza 
droga do Socjalizmu 


Od Komendy Głównej „Legio- 
nu Młodych - Frakcji" otrzyma- 
liśmy artykuł, poświęcony pa- 
mięci nieodżałowanego naszego 
towarzysza Zb, Zapasiewiczą, 

Red. 

Wielka gromada młodych ludzi, 
którzy byli związani wspólnością 
działań ze Zbigniewem Zapasiewi- 
czem, bądź którzy Go znali, głę- 
boko odczuła Jego Śmierć. Dla 
wielu okrucieństwo tej śmierci 
zostawi na zawsze najboleśniejsze 
wspomnienie, bo była to śmierć, z 
którą trudno się pogodzić, w któ. 
rą trudno uwierzyć, przeciw któ. 
rej protestuje i buntuje się natura 
człowieka. Głęboki żal, głuchy żal 
napełnił wiele oddanych Mu serc. 
Żal, który szuka winowajcy tej 
brutalnej śmierci. 

Jeżeli spojrzymy na życie Zbi- 
gniewa Zapasiewiczą, na koleje 
Jego prac, jeżeli ogarniemy myślą 
całą Jego działalność, włedy staje 
przed nami obraz cziowieka, któ: 


nej sprawy do poziomu „między- 
narodówkowej intygi*, przypisy- 
wanej tym dwom  publicystom 
przez pisma, uchodzące za tubę 
naszej ul. Wierzbowej. Powołamy 
się natomiast na „Journal des Dé. 
bats”, pismo prawicowe, - antyso- 
wieckie i zdecydowanie polonof:l- 
skie oraz na półurzędowy „Petit 
Parisien“. 

„Jeżeli Polska u siebie okazuje 
się przywiązana do aliansu fran- 
cuskiego — skonstatował „Journal 
des Dóbats'—z okazji wizyty mia. 
Becka w Bukareszcie, to polityka, 
którą popiera u drugorzędnych 
państw Europy środkowej nie jest 
polityką, inspirowaną przez naszą 
dyplomację. Polską ma do tego 
prawo. My jednak mamy prawo 
obawiać się zachęt, które ostatecz 
nie zmierzają do wykazania, jak 
przestarzałe są alianse, którym 
Francja pozostaje wierna į w któ- 
rych ona nie przestaje widzieć naj 
pewniejszej gwarancji pokoju. Ro- 
zumiemy, że wobec niepewnej 
przyszłości, rządy wschodnio - au- 
ropejskie starają się uzyskać xontt- 
asekurację. Lecz te kontr - aseku- 
racje nie powinny sprowadzić sa- 
mych asekuracyj od formułek Jub 
zwykłych świstków papieru“ 

Rząd rzymski— pisał „Petit Pa- 
risien" poczynił kroki w Buka- 
reszcie, celem zawarcia paktu dwu 
stronnego, który „mógłby wciąg- 
nąć Rumunię w nową politykę, 
przeciwną zasadzie bezpieczeń- 
stwa zbiorowego i niewątpliwie 
nie dającą się pogodzić ze ścisłą 
dyplomatyczną współpracą pol- 
sko - francuską“. Rząd francuski, 
w „pełnym porozumieniu z W. 
Brytanią”, zwrócił uwagę w Buka- 
reszcie na te niedogodności paktu 
dwustronnego z Włochami i tzys: 
kał zapewnienia uspakajające. 
Projekt paktu włosko-rumuńskie. 
go został odroczony, 

Ponadto zanotował „Petit Pari- 
sien“ pogłoski, jakoby min. Beck 
zaproponował w Bukareszcie pe 
wne zmiany w aliansie polsko. 
rumuńskim, któreby wprowadziły 
Rumunię w „bardzo ambarasują- 
cą sytuację w razie konfliktu pel- 
sko - czeskiego*. Gdyby te zmia- 
ny zostały wprowadzone, to ozna. 
czałyby ore „bezsprzeczne niebeze 
pieczeństwo nie tylko dla Czecho- 
słowacji, lecz także dla Francji 
zobowiązanej interweniować swą 
pomocą na rzecz swego alianta", 
Z całą lojalnością zamieścił zara- 
zem  półurzędowy dziennik fran- 
cuski zapewnienie ze strony pol- 
skiej, iż przez min. Becka w Bu- 
kareszcie nawet nazwa Czechosło- 
wacji nie była wymówiona i ape- 
lował do marsz, Śmigłego-Rydza, 
żeby układ, zawarty w Rambowil. 
let, „przyniósł owoce we wszyst. 
kich dziedzinach”, 

Wstrzymujemy się narazie od 
wydania naszej własnej opinii w 
sprawie, która wywołała tak wie- 
le zaniepokojenia we francuskich 
kołach politycznych w stosunku do 
polityki min. Becka. Zwrócimy 
jeszcze tylko uwagę na artykuł 
„Berliner Tageblatt“, zawierający 
ni mniej, ni więcej, jak propozycję 
aliansu wojskowego Niemiec z Pol 
ską i Rumunią przeciw Rosji so- 


ry, 
sobie znamiona, przeznaczające Go 


mimo młodego wieku, miał w 
do rzeczy wielkich. I dlatego lu- 
dzie, otaczający Zbigniewa Zapa- 
siewicza, musieli zajmować wobec 
Niego tylko dwojakie stanowisko: 
albo w  bezgranicznym oddaniu 
wierzyć i słuchać, albo bezkom- 
promisowo z Nim walczyć, 

Dzieje ewolucji Zbigniewa Zapa 
siewicza są dziejami ewolucji wiel- 
kiej części polskiej młodzieży, Wy- 
raziła się bowiem w postaci Za- 
pasiewicza dola współczesnego 
pokolenia. Życie Zapasiewicza, 
przerwane w chwili, kiedy po wie- 
lu poszukiwaniach osiągnął osta- 
teczną krystalizację idei i kierun- 
ku, według którego winno kro- 
czyć młode pokolenie, to symbv! 
walk, zmagań, zwątpień i zwy- 
cięstw ogromnej masy dzisiejszej 
młodzieży, żyjącej w warunkach 
ustroju krzywdy, ustroju, pełnego 


wieckiej. Polska i Rumunia — 
pewniał „Berliner Tageblatt* — 
nie mogą liczyć na pomoc Francji 
i Anglii, „poparcie może przyjść 
tylko od Niemiec i owego bloku 
państw, który utworzył się obec. 
nie w południowo - wschodniej 
Europie przy pomocy Włoch”. 

Ta propozycja berlińska, nawią- 
zana do bukareszteńskiej wizyty 
min. Becka, odsłoniła daleko idą- 
ce niebezpieczne plany osi Berlin. 
Rzym, mające objąć także Polskę 
i Rumunię. Odsłoniła te plany nie- 
zręcznie i przedwcześnie. Z po- 
czątku niejasne było, jakiej szero- 
ko zakrojonej akcji dyplomatycz- 
nej miała służyć, a milczenie pol. 
skiej prasy niezależnej mogło być 
usprawiedliwione. Obecnie już 


zą» 


ów i wyprosić sobie łaskawy pro- 
tektorat. 
- BENEDYKT ELMER. 


Podczas pobytu w Bukareszcie 
p. min. Beck złożył przedstawi- 
cielowi urzędowej agencji włos- 
kiej oświadczenie w sprawie Ligl 
Narodów, w którym m. in. czyta- 
liśmy: ` 

„To szczegółowe uregulowanie 

życia (na podstawie paktu Ligi 
Narodów — przyp. Red.) nie oka- 
zało się w istocie zgodne z rze- 
czywistością j — moim zdaniem — 
zbędne jest zwołanie zgromadzenia 
międzynarodowego. Z punktu wi- 
dzenia prawnego narzuca się rów- 
nież nowe, całkowite rozpatrzenie 
problemu". 

W parę dni po takim „realis- 
tycznym ujęciu istniejącego stanu 
rzeczy przez ministra spraw za- 
granicznych Rzeczypospolitej Pol- 
skiej, wypowiedział się w sprawie 
Ligi Narodów przebywający w 
Londynie francuski minister lot- 
nictwa Cot. Podkreślił on wiarę 
Francji w Ligę Narodów i dodał, 
że Francja zamierza oprzeć sw% 


z kościołem 


Podług wiadomości, otrzymanej 
przez „Daily Herald", Rząd hitle- 
rowski wydał rozkaz aresztowania 
b. komendanta łodzi podwodnej, 
a obecnego pastora kościoła ewan 
gelickiego, Niemóllera, głównego 
przeciwnika hitleryzacji Kościoła. 

Niemólier cieszy Się ogromną 
popularnością wśród ludności, na 
kazania jego przybywają wieloty- 


ru, światopoglądu i celu młodego 
pokolenia na tle dzisiejszej rzeczy- 
wistości społecznej i politycznej. 

Nie byłoby to życie symbolem, 
gdyby nie miało w sobie cech, któ - 
re stanowią o obliczu dzisiejszej 
młodzieży, Nie byłoby to życie 
symbolem, gdyby nie biegło drogą 
tej ewolucji, którą szedł właśnie 
Zapasiewicz. A było to życie jed- 
nocześnie wzorem i wskazaniem 
dla innych, albowiem służyło wiel- 
kim ideałom i walce o ideały zn. 
stało poświęcone. Nie można się 
oprzeć sugestii, że właśnie życie 
swe oddał Zapasiewicz w ofierze 
za ideały, że zginął w walce, bo 
nad szczęście osobiste, nad życie 
prywatne, nad zdrowie, które zni- 
szczył w wyczerpującej pracy, ce- 
nił wyżej walkę z krzywdą społe- 
czną, walkę © wyzwolenie czło- 
wieka. 

Za śmierć Jego znależć trzeba 
winowajcę — winowajcą tym jest 
splot wszystkich warunków, wy- 
nikających z dzisiejszego ustroju. 

Działalność Zbigniewa Zapa- 
siewicza była związana przez kil- 
ka lat z historią organizacji „Le- 
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czas podziękować za dąry Dana-! 


(Od naszego korespondenta 


Posiedzenie Rady Naczelnej Partii odbędzie 
się dnia 9-go maja b.r. (niedziela) w Warszawie 
przy ul. Wareckiej 7, Il p. Obrady rozpoczną 
się © godz. 10 rano. 


Sekretariat Generalny C.<.W.P.P.S 
Więc to było tak 


NOWE FOMOPLASTYCZNE 
ODBIOPNIKI 


na długoterm, spłaty sprzedaje 
RADIO. GLOB" 


BIELAŃSKA 16 


tel. 11-99-20, 


sm.) DEMONSTRACJE 
czej NA MIEJSCU i 
ACE || U P.P. KLIENTÓW 


Przyjmujemy Pożyczki Państwowa 


Dwie opinie 


politykę zagraniczną na działalno- dzących”. 


Sprawa napadu „grupy osobni- 
ków* na Pierwszo- Majowy po- 
chód „Bundu“ w Warszawie jest 
już w gruncie rzeczy „zupełnie ja- 
sna. Śledztwo wyjaśni stopień wi- 
ny poszczególnych jednostek. O 
śledztwie — rzecz prosta — nie 
piszę. Nie ulega natomiast wąt- 
pliwości, że napadu na 

DZIECIĘCĄ CZĘŚĆ 
pochodu dokonały t. zw. sfery 
O. N. R. I jedno dziecko ZOSTA. 
ŁO ZABITE. Tu niema i nie mo- 
że być ŻADNEGO USPRAWIE- 
DLIWIENIA. Nie ma i nie może 
być żadnych „okoliczności łago- 
Takie ŁAJDACTWA 


ści Ligi Narodów. Liga mogła po- | nie mogą być tolerowane. 


nieść ostatnio pewne niepowodze-; 
nia... lecz prawda jest nadal, że 
„najlepsze widoki zapewnienia 
pokoju tkwią we wzmocnionych 
instytucjach genewskich”. 

Polska, jak  ddtychczas, jest 
członkiem Ligi Narodów į ma swe- 
go przedstawiciela w Radzie Ligi. 
Ponadto Polską znajduje się z 
Francją w stosunku sojuszniczym, 
opartym na realnych przesłankach 
wspólności interesów politycznych. 
Tym nie mniej, jak widzimy, po- 
glądy polskiego i francuskiego ini- 
nistrów na sprawę Ligi Narodów, 
jej cele i racje bytu są całkowicie 
odmienne. Tę charakterystyczną z 
wielu względów różnicę możemy 
stwierdzić z tym większym objek- 
tywizmem, że nie jesteśmy bynaj. 
mniej entuzjastami Ligi, reprezen- 
tującej w swej obecnej postaci ra- 
czej Rządy, niźli Narody. x. 


Walka hitleryzmu 


londyńskiego). 


sięczne tłumy. 

Z Rzymu nadeszła wiadomość, 
że Mussolini podjął się pośrednic- 
twa w sporze między Rządem hit- 
lerowskim a papieżem, który 0- 
skarżył Niemcy o złamanie kon- 
kordatu. Wizyta Neuratha w Rzy 
mie miał» doprowadzić do zgody 
Mussoliniego na rolę pośrednika, 

A.E. 


Do dn. 15 maia- 
okres propagandy na rzeczprenumeraty masowej 


'naszego organu centralnego 
Adres ka ago Żak OAK dro wijł: dw kad centralnej — Warszawa, Warecka 7 


Opinia publiczna potępiła na- 
pad z rzadką jednomyślnością aż 
do „Warszawskiego Dziennika Na- 
rodowego“ włącznie. Trzeba u- 
mieć wyciągnąć z faktu — konse- 
kwencje. Nie żądamy represyj 
masowych, masowego wysyłania 
do Berezy tt. p. Chcemy jednej 
rzeczy; chcemy, by wszyscy lu- 


WZW Lamordowanie jednego dziecka 


dzie uczciwi w Polsce otoczyli 
POG ARDA takie „metody“ wal- 
ki „ideowej“ czy „politycznej” z 
jakie są stosowane przez część 
grup O. N. R. Chcemy silnej 
reakcji całego społeczeństwa, Wie- 
rzymy, że ona nastąpi, 
szok 


+ 

A teraz jedno pytanie. 

Czy rzucanie petard i strzelanie 
z rewolwerów do dzieciaków, ma- 
szerujących w pochodzie, nie jest 
ROZBIJANIEM PAŃSTWA, jego 
praworządności i jego normalne- 
go życia, — rozbijaniem sto razy 
większym, niż wszelka t. zw. agi- 
tacja wywrotowa? Niech nad tym 
pomyśli redakcja „Głosu Naro- 
du“, która ma za złe tow. Zygmun- 
towi Żuławskiemu, że wypowiada 
się on — zgodnie z wielokrotny- 
mi żądaniami P. P. S$. i zgodnie 
ze zdrowym rozsądkiem — za le- 
galizacją Partii Komunistycznej. 
Życie polityczne kraju jest wtedy 
tylko zdrowe, gdy JEST JAWNE, 

S. K. 


Jeszcze jeden polityk angielski 


u Hitlera 


(Od naszego korespondenta 
londyńskiego). 


Po wizycie Landsbury'ego u Hi- 
tlera następuje z zadziwiającą 
szybkością wizyta drugiego poli- 
tyka angielskiego, 

Lord Lothian, liberał, przed 20 
laty sekretarz ówczesnego premie- 
ra Lloyd George'a, a od tego cza- 
su czynny w polityce angielskiej 
w roli oficjalnej i nieoficjalnej, — 
odbył dwugodzinną rozmowę z 
Hitlerem i liczne rozmowy z in. 
nymi dygnitarzami hitlerowskimi. 

W kołach  poinformowanych 
przypisują podróży « Lothiana o 
wiele większe znaczenie, niż — 
Landsbury'ego. Lothian jest nie- 
wątpliwie jednym z tych podró- 
żujących Anglików, których wra- 
żenia i spostrzeżenia w obcych 
krajach dokładnie są podawane 
angielskiemu Min. Spr. Zagr. A u- 
rząd ten, jak uczy tradycja, potra- 
fi skorzystać ze wszystkich możli- 
wości, jakie się nadarzają z takich 
nieoficjalnych rozmów. Lord Lo- 


thian na pewno poruszył w Ber: 
linie tematy, w których jest zain- 
teresowana polityka angielska, a 
których ona oficjalnie wysunąć 
nie chce. 

Ale zarówno wizyta Landsbu: 
ry'ego, jak Lothiana, świadczą, do 
jak zdumiewających rozmiarów 
doszła tolerancja  demokratycz- 
nych Anglików w stosunku do fa- 
szystowskich Niemiec. 

d, E 


Konfiskata 


Nasz numer czwartkowy uległ 
konfiskacie, Jest rzeczą możliwą, 
że — wskutek konfiskaty — nie 
wszyscy prenumeratorzy i czytel- 
nicy otrzymali ten numer we wła- 
ściwym czasie. 

Przepraszamy ich z góry za za- 
wód, powstały nie z naszej winy. 


List do Redakcji 


Niniejszym oświadczam, że 
książka pod tytułem „Z minio- 
nych dni Polski podziemnej 1905 
do 1918“ przez nieporozumienie 
została wydana pod firmą Stowa* 
rzyszenia b. Więźniów Politycz- 
nych. 

Książka ta wyszła moim nakła- 
dem i tylko ja za nią ponoszę od- 
powiedzialność. 

Warszawa, 4 maja 1937 r. 

(—) W. Trzciński. 


Zapasiewicz jasno sobie zdawał 
sprawę z kierunku, w którym win- 
na iść budowa niepodległego Pañ- 
stwa Polskiego. Uważał, że w nie- 
podległej Polsce trzeba podjąć 
spuściznę, jaka pozostawała z 
walk narodu o wolność i sprawie- 
dliwy ustrój. Pragnął podjąć obo- 
wiązki, które spadały na młode 
pokolenie z ofiar krwi polskiego 
robotnika i chłopa, chciał, by rea- 
lizowały się w wolnej Polsce sny 
i marzenia ludu polskiego, 

Oddał się walce o realizację 
ideału sprawiedliwej Polski i kon- 
sekwentnie walkę tę prowadził. 
W organizowaniu przez siebie 
młodego pokolenia widział konty- 
nuację walk niepodległościowych 
o polityczne i społeczne wyzwole- 
nie Polski. Wychowany w tradycji 
tych walk, pozostający pod uro- 
kiem postaci Józefa Piłsudskiego, 
młody, bo zaledwie 23-letni, gdy 
rozpoczynał organizowanie „Le. 
gionu' Młodych'*, związał organi- 
zację z obozem „„sanacyjnym'. 
Tak, jak wielu ówcześnie, chciał 
w przewrocie majowym roku 1926 
widzieć etap rewolucji społecznej. 


absurdów. W życiu Zapasiewiczą | gion Młodych”, której był twórcą | I pracę swą w „Legionie Młodych" 


wyraziło się zagadnienie charakte- 


i kierownikiem. 


poświęcił w imię walki o postula- 


ty takiej rewolucji, Zarysował się 
niebawem tragiczny moment po- 
myłki, ale pomyłki niezawinionej. 
Między szczerym pojmowaniem 
haseł przebudowy społecznej i bo- 
jowym nastawieniem  Zapasiewi- 
cza a rzeczywistością obozu „Sa- 
nacyjnego” zarysowały się zasad- 
nicze konflikty. 

Zapasiewicz nie poszedł na kóm 
promisy. Dlatego musiał prędzej, 
czy później, zerwać z obozem „sa- 
nacyjnym*, Idee Zapasiewicza, wy 
snute uczciwie z okresu walk o nie 
podległość, okazały się sprzeczne 
z rzeczywistością „sanacyjną”. 
Poszedł drogą naturalnej i konse- 
kwentnej ewolucji. Opuścił „Le- 
gion Młodych”, który już bez Za- 
pasiewicza przestał być organiza- 
cją o takim charakterze, jaki miał 
pod Jego kierownictwem. Wraz z 
Zapasiewiczem opuściła „Legion 
Młodych* ogromna liczba człon- 
ków, a poza tym nastąpił w „L. 
M.* rozłam. Jedna część, która 
przybrała nazwę „Legion Młodych 
Frakcja“, kontynuuje działalność 
w myśl wskazań Zapasiewicza i w 
stałym z Nim, już jako członkiem 
PPS i działaczem na terenie za- 
wodowego tuchu pracowniczego, 


pozostawała kóntakcie i współ- 
działaniu, uznając w Nim swego 
duchowego kierownika. 


Kolejne zmiany w życiu Zapa- 
siewicza są przejawem właściwe- 
go wyciągania wniosków z rze- 
czywistości. Droga, którą prze- 
szedł od „sanacji“ do ruchu socja- 
listycznego, to naturalna droga w 
poszukiwaniu właściwej metody 
działania, właściwego terenu pra- 
cy w imię oparcia wyznawanych 
idei o właściwy grunt. W jednym 
ze swych artykułów t. „Przy- 
szliśmy do socjalizmu”, dał Za- 
pasiewicz wyraz procesowi osta- 
tecznej swej krystalizacji politycz- 
nej. 

Osiągnięcia życia Zbigniewa Za- 
pasiewicza są wskazaniem dla 
młodego pokolenia, w którym byt 
niewątpliwie najwybitniejszą po- 
stacią. 


KOMUNIKAT. 


W Krakowie zawiązał się Komi- 
tet uczczenia pamięci Zbigniewa 
Zapasiewicza. Komitet postano. 
wił wydać prace publicystyczne 
i przemówienia Zapasiewicza. 


Akcja zarobxt 
w hutach żelaznych 


W dn. 6 b. m. odbyła się w Sos- 
nowcu konferencja, na którą licz- 
nie przybyły delegaci ze wszystkich 
hut. żelaznych. 

Pó przemówieniach tow. tow. 
Topinka i Angiera i po bardzo o- 
żywionej dyskusji, uchwalono żą- 
dać, aby układy z przedstawiciela- 
mi hut żelaznych rozpoczęły się w 
dn. 25 b. m, az przemysłowcami 
zakładów metalowych przetwór- 
czych w dn. 26 b. m. 


Robotnicy kategorycztńtie żądają 
zawarcia umowy zbiorowej, gdyż 
tylko możitwość uporządkowania 
warunków paacy i piacy. Jeżeli 
przemysłowcy nadal będą stoso- 
wać dotychczasową taktykę prze- 
wlękania w nieskończoność zaląte 
wienia tej ważnej sprawy, to wów- 
czas robotnicy będą zmuszeni wy- 
clągnąć jaknajdalej idące konsek- 
wencje, tie wyłączając strajku, 


Tabela loterii 


1-szy dzień ciągnienia 4-€. 


1 i Il ciągnienie 
Główne wygrane 


80.000 zł.: 275222 

15.000 zh: 57099 150022 

10.000 z}; 47498 132030 

5.000 zł.: 24614 238262 39382 
68585 181160 

2.000 zł: 811 2158 17170 
41508 61462 65718 85218 105363 
(138356 152633 

1.000 zł.: 3199 10374 10981 
16349 22223 23686 25116 29609 
80239 38406 60948 66690 71272 
76749 88139 87167 88175 94824 


97117 98447 104364 111076 
115395 121430 120234 143862 
145097 148257 158875 156048 
155174 155359 161596 168956 


175280 192572 


Wygrane po 200 zł. 
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162 695 818 57 75 926 4007 104 811 
(78 414 591 692 724 86 828 919 92 

29 87 139 58 258 336 489 512 78 
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186 201 319 433 46 646.58 722 50 

5051 220 427 679 89 730 46 179 307 

6 60 87 549 677 765 71 829 68 0932 

7077 140 62 322 59 495 620 751 951 

008 62-160 230 91 410 74 525 62 

18 36 779.903 95 49080 170 236 402 
1557 672 743 78 850 999 50818 82 566 
(910 75 51030 54 61 130 376 85 98 480 

7 890 985 52076 160 313 638 777 
985 52076 160 313 638 722 805 

20 21 54281 87 619 107 20 30 91 858 
991 53045 287 314 726 40 811 993 
55034 56 130 390 95 556 60 879 978 
56097 132 43 227 333 86 409 64 580 
791 57080 14 50 264 331 53 44) 


1897 

956 59166 228 83 562 662 81 712 37 

500 60045 182 819 603 34 38 81 711 

54 72 935 76 61149 209 36 64 76 350 

05 96 682 86 8% 900 75 62005 128 
45 72 336 82 421 66 559% 799 


95 
603 603 940 58333 527 50 766 
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63090 197 311 95 434 si 687 678 94 
37 58 64129 98 221 41 300 611 98 
65420 86 90 586 96 66139 2$2 302 
446 86 564 602 71 94 734 67271 433 
59 560 762 814 39 911 68376 464 74 
523 618 75 904 69226 385 430 82 586 
600 760 BI4 936 70045 151 90 219 49 
307 55 521 68 788 834 86 71257 98 
401 69 657 716 60 881 72053 69 80 
100 12 242 44 318 ol 94 591 939 54 
73000 118 32 385 477 60? 74061 136 
413 83 94 551 56 601 15 735 98 818 
75151 77 29 76 414 98 540 837 78 

76007 8% 279 580 613 47 750 4 335 
82 77111 405 505 740 846 74 932 
78034 47 202 96 316 51 72 498 549 54 
662 79103 255 885 983. 

80028 264 371 823 24 81061 88 
128 61 282 355 400 36 94 687 82247 
TT 485 49 60 618 67 808 42 484 
84016 76 145 78 829 89 419 566 650. 
656 84091 211 25 408 642 821 34 49 
68 85290 484 77 571 676 722 904 9 
41 69 86691 148 597 625 728 32 804 
907 87188 64617 48-75 765 99 814 
35 40 73 947 57 88200 11 352 410 
509 6200 26 774 89477 605 756 

90043 62 86 805 402 40 55 819 74 
958 81 91020 150 218 80 818 466 
751 920 92183 8% 218 309 49 75 484 
510 61 646 796 819 940 44 93085 
220 334 7 9562 607 700 852 949 70 
94085 114 354 430 561 83 669 776 
801 33 91 933 70 950388 272 300 34 
87 417 38 807 96881 429 93 643 790 

916 82 97090 122 2057 5869 0 82 
78 98015 146 229 66 608 77 751 68 

806 18 00004 127 258 309 551 737 
56 100097 430 101208 500 615 940 


= 58 102576 601 85 108224 79 881 900 


31 104009 112 7381 099 105181 215 
245 407 78 736 95 874 90 914 
[106285 488 91 522 107015 162 71 
218 412 76 606 9 877 108264 322 
64 77 689 0B0 109067 114 68 77 

237 64 537 604 11.920 39 110001 
357 40 7502 26 55 T 


456 61 878 113247 98 455 510 25 
680 752 968 77 114349 606 712 40 
Ti 918 115024 142 336 77 508 619 
77 710 151 10607 78 20 33 84 284 
507 54 78 7382 872 117081 71 278 
385 886 118019 162 86 435 594 756 
120039 79 228 895 452 614 737 
85 110066 .91 106 21 204 30 92 212 
55 728 865 949 
121021 157 97 211 21 434 50 851 
70 966 70 122087 364 430 550 48 
680 752 123289 329 36 628 910 22 
43 124407 687 41 125161 258 65 
457 87 561 765 850 978 126088 
154 86 468 564 740 88 934 127044 
163 327 30 420 44 80 7 605 12 2 
714 77 128105 0 65 238 41 76 676 
162 94 878 530 129214 454 626 
770 859 180078 198 453 558 893 
951 181052 84 366 415 54 587 718 
970 182021 94 352 93 8 690 S01' 
17 188087 146 250 91 


str. 


Wiadomości z całej Polski 


ZAGADKA ŚMIERCI 
RZA. 

W porcie gdyńskim wyłowiono 
z basenu zwłoki marynarza łotew 
skiego Herrpera. Zwłoki przebywa 
ly w wodzie kilka miesięcy. W ja 
kich okolicznościąch marynarz u- 
topił się — nie wiadomo. 


4 OSOBY RANNE W KATASTRO 
FIE SAMOCHODOWEJ. 


W pobliżu wsi Łopienki pod 
Krasnymstawem samochód adw. 


117 89 264 852 800 69 088 75 


150098 212 468 96 535 778 118 44 | 8703 


76 151022 147 221 56 808 61 442 
675 82 881 911 

152125 69 360 18 606 750 B00 
153239 411 509 672 83 798 87] 
154405 80 504 05 648 88 92 75] 981 
155054 286 306 16 646 782 85 005 59 
60 95 156210 458 656 78 796 841 017 
157071 503 99 812 158040 49 98 189 
212 424 647 806 98 978 159074 273 
88 940 611 160282 322 70 95 509 84 
92 600 53 754 161003 133 39 226 81 
303 10 29 412 72 792 868 930 162248 
12 685 734 908 163116 286 419 46 $ 
636 164229 487 629 717 809 27 940 43 
165004 184 229 54 75 358 63 86 413 
555 70 617 801 166109 226 50 405 49 
674 767 877 906 9; 167065 178 RM 86 
516 64 95 608 66 797 841 
168044 56 189 274 93 304 duą 5 504 09 
640 866 68 964 169225 466 552 813 39 
44 921 70 170065 179 397 553 87 907 
171144 396 439 96 503 670 744 896 
919 172018 195 275 861 09 91 
173013 28 106 11 455 96 513 94 619 
708 991 74054 132 228 60 85 783 869 
771 956 175087 248 450 509 790 886 
170288 714 69 874 93 177145 240 532 
711 33 983 178065 75 89 113 342 572 
582 630 898 179085 120 4j 68 533 35 
80 757 898 975 180020 186 210 332 
427 679 733 825 933 181077 88 326 


MARYNA-| T. Webera ze Lwowa, jadący do 


Warszawy, a prowadzony przez 
szofera Dubieniaka, z nieznanej 
przyczyny wpadł do rowu i rozbił 
się. 

W samochodzie jechało 5 osób. 
Józef Ganz z Warszawy doznał 
złamania żeber i ciężkich potłu- 
czeń, dwaj pasażerowie i szofer 
odnieśli lżejsze rany, 

Ofiary katastrofy umieszczono 


TAJEMNICZY MORD W LESIE. 

W miejscowości Budzyń pod 
Chodzieżą nieznany sprawca za- 
mordował w lesie 17-letnia Friedę 
Schedler z Sokołowa Budzyńskie- 
go przez poderżnięcie jej gardła 
nożem. . 

Dziewczyna przechodziła lasem, 
udając się z domu rodzicielskiego 
na służbę do pobliskiej wsi. 

Policja jest na tropie zbrodnia- 
rza. Powody morderstwa niezna- 


w szpitalu w Krastymstawie. 


ne. 
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02062 90 280 


9236] |557 35242 73U 86165 206 
973 94206||71 322 478 574 179 38143 341 506 67 
H 654 925 39469 592 915 


13 51 263 424 785 [sia 


727 87040 


40112 223 529 46 622 46 41096 125 
37 638 968 42248 543 629 55 83W 
|4314T 253 532 70 902 44040 410 547 84 
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857 60 968 117207 733 71 
944118502 999 119003 265 414 617 26 
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048 | 617 122216 318 epa” 458 721 y Gia 


124421 536 800 991 125262 660 1 

138.981 128426 39 EN 129472 71 g. 828 
956 130204 859 131428 41 567 810 34 
132554 820 133070 497 853 919 134008 
202 320 884 923 135079 85 126 725 
911 136510 815 137632 728 97 138059 
425 573 139054 230 369 14002 587 643 
708 141001 469 73 995 142076 319 
749 143210 345 638 144002 366 423 
628 49 893 145057 114 48 308 493 
512 713 917 146186 460 708 147100 
257 306 518 40 694 713 879 929 39 
148029 164 207 419 774 149057 104 


68 427 609 69 951 182068 218 341 433|86 227 801 


579 608 711 183098 136 90 295 309 
405 23 72 545 62 749 184091 263 85 
558 696 715 894 912 36 66 75 185236 
482 700 867 951 186102 274 382 560 
62 81 76] 974 187295 364 702 45 939 
188199 326 703 819 189199 228 547 
627 76 764 921 42. 

190010 31 101 218 44 390 450 
568 98 707 979 191000 70 113 422 
5 86 63 522 192226 616 749 885 
93 806 195364 85 435 631 61 840 
194015 56 81 216 418 40 69 616 
728 68 933 


ll cagnienie 


Wygrane po 200 zt, 


205 520 37 801 1494 536 398 916 
3020 40 420 852 971 4103 587 650 918 
5203 52 307 6184 451 659 775 857 
7074 404 88 574 672 748 910 8436 552 
986 9021 39 610 10207 43 450 54 737 
986 11335 42 463 703 706 12419 74 
535 628 859 87 13063 145 72 233 58 
561 742 14032 110 64 69 246 405 522 
621 727 43 942 15137 210 671 714 39 
847 948 16357 96 17270 677 749 86 
831 18051 109 83 258 353 436 47 821 
19203 716 21 60 20235 323 587 91 635 
800 120 147 21012 126 381 502 30 755 
22237 60 67 815 18 97 23150 54 96 
524 47 920 24124 65 780 25172 336 
88 454 94 879 26384 560 837 27442 
553 617 796 832 28409 710 952 20999 
30887 31699 901 32414 718 33326 65 
34137 40 93 904 11 35175 295 305 
414 B02. 30589 801 66 994 37093 129 
06 261 537 663 38004 27 30 337 618 
783 39250 632 748 950 40169 82 912 
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IV ciągnienie 
Główne wygrane 
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86769 92119 92579 96078 101495 
108981 115550 117059 127482 137851 
139895 151318 151397 160253 162708 
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Wygrane po 200 zł. 
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E C Bentley i H. W. Allen 


SMIERĆ FILANTROPA 


(przekład z angielskiego i$. Kopelówny) 


W jaki sposób dowiedziałem się o tych faktach — 
to moja sprawa. Zagroziłem Raughtowi  ujawnie- 
niem ich, o lle nie podpisze tego zeznania „ale nie 
mam zamiari wyzyskać swych wiadomości osobi: 
Ście. Zawsze byłem zwolennikiem stosowania wobec 
kryminalistów metody osobistego wpływu raczej, 
niż kary „ale nie kryję przed sobą — chociaż zrobi: 
łem wobec Raughta co tylko było w mojej mocy — 
że nie można zupełnie lekceważyć również innego 
rodzaju wpływu. Obawiam się, że Raught potrafi 
być niebezpieczny, jeżeli zostaje narażony na po 
kusę. Powiedziałem mu, że to zeznumie dędzie gwa 
rancją jego dobrego zachowania — į że nie zosta. 
nte użyte przeciwko niemu tak dlugo, jak dlugo po 
żostanie mi wierny, 

Stosownie do tego, poinformowałem swoich do. 


radców prawnych „że niniejszy list, wraz z dołączo* 
nym do niego zeznaniem Raughta, mą być zniszczo. 
ny bez otwierania pó mojej śmierci, — chyba, źe 
ümre śmiercią gwałtowną „lub w podejrzanych oko 
licznościach — a w tym wypadki: ma być posłany 
do pana, 

Pański... i t. d, JAKÓB M. RANDOLPH. 

— A co— zapytał inspektor ponuro — sądzi pan 
o tym? 

— Przede wszystkim — rzekł Trent — zdaje mí 
się, że w tej prostej drobnej sprawie przychodzi 
trochę za dużo listów do Scotland Yardu — i jest 
trochę za dużo przyznawania się do winy, 

Bligh parsknął niecierpliwie 

— Sam pan widzi — wybuchnął — że list Ran- 
dolpha napisany został dawno — 1 że przyznanie 
się Raughta nie ma absolutnie nie wspólnego z tym 
morderstwem. 

Trent westchnął — przyjmuję naganę. Zastano- 
wił mnie tylko szczególny zbieg okoliczności... A to 
zeznanie, jak pan twierdzi, nie może mieć me wspól- 
nego z morderstwem, popełnionym przez Bryana 
Faimana| No, ale gdzież jest pismo Raughta? 


— Sprawdziają je w Scotland Yardzie. Jest zupeł 
nie wyraźne i rzeczowe, z podpisem Raughta i z od- 
powiednim poświadczeniem jego podpisu.. Ale ro 
zumie pan, oczywiście, że jeżeli zeznanie jego nie 
ma związku z morderstwem, to ma ono w każdym 
razie wyraźny związek z moim przypuszczeniem, że 
Raught, prawdopodobnie wspólnie z kolegą, po zna 
lezieniu ciała Randolpha „przejrzał dokumenty w sa 
fesie? Miał nadzieję, że znajdzie tam swoje zezna- 
nie» Gdy przekonali się, że go nie ma, przyjaciel 
odszedł z papierami — wszystko jedno z jakimi — 
a Raught, zamiast iść także, zatelefonował po po 
licję. 

Trent zmarszczył się, 

— Zdaje się, że rozumiem. Myślał, że to zeznanie 
wisi mu nad głową — i że jeżeli by uciekł tej nocy 
— tak, by kto inny wykrył morderstwo i doniósł 
o nim — wszystko wskazywałoby ‚że to n sam za 
strzehł Randolpha, Nie mógł spodziewać się, oczy 
wiście, że prawdziwy morderca ,uciekłszy stąd, za- 
cznie następnie zeznawać przeciwko sobie, jak to 


zrobił Faiman, 
(D. c. n). 


kni raan, 


NOCNE KONCERTY 


l-ej w nocy. Koncerty te na- 
dawać zie jedynie Rozgłośnia 
Lwowska Polskiego Radia, która 
dzięki podniesieniu energii w aniu" 
nie do 50 kw., jest obecnie jedną 
z najlepiej słyszanych polskich Sta. 
cyj. 

MOTOCYKLOWY RAID 

PATROLOWY 


dk zad po RA 
maja a się motocyklowy 
patrolowy Caen W gą Marszałka fó. 
zeta Piłsudskiego 

W dniu 8 b, m. o g. 18.10 usłyszą 
radiosiuchacze reportaż o przebiegu 
raidu na trasie, 

WESOŁA PIĄTKA 


Chór revellersów gą ei 


dn. 8 maja o Bay s 19. A 
e eh Iwi 
kawej audycji „Piosenka i © 
Wesołz pi zę 


„WESOŁA SYRENA W PIEKLE“ 


Piekło również idzie naprzód z po” 
stępem czasu. Smola, oj 
nie kołem — to 
chronizmy, zdaniem Andrzeja No. 
wickiego, autora OZ nano 
ny“, którą Polskie Radio nada 
8 maja o godz, 20.00 Obecnie piekło 
wygląda jak sanatorium, gdzie męki 


otępionych i prace diabłów noszą 
Pi p 1 

s godżjście o „grzesziśka” oto ha- 
sło dzisiejszego Hadesu 


KONCERT MUZYKI CYGAŃSKIEJ 


Radio warszawskie 


SOBOTA, 8 MAJA 


nab. majowego 
w Wilnie, 17.50 Przeg wydawa 
nictw, 16.00 Pog. akt, rie. 10 Wiad. 
a teda 18,20 Taneczna Ork. B.B.C. 
enryka Halla (piyty). 18,45 Progr. 
18, 50 Pog. akt. 19,00 And, dia Po- 
laków za granicą. 4930 „Piosenka 
i gitara”. Wyk.: Chór revellersów 
Wesoła Piątka“, F. _Bocianowski 
(gitara hawajska). 20.25 Nowości li- 
terackia omówi Leon Piwiński, 20.40 
Dzien. wiecz. 20,50 Rec. wy 
Sz. Bakmana. Akomp. Prof. L. Ur- 
stein 21. 15 „Cyganie — świat nie- 
21.25 Ork. cygańska 
Trans, z Buda 


dyr. Zdz. Gbrzyńskiego 4 z udziałem 
Wery Gran i „Czwórki Radiowej”. 


WARSZAWA II 
18.10 „Wiolonczela, fi ian į flet 
htr). 714.856 Wiad. z 
14.40 Muz. rozrywkowa. 28.05 Muz. 
tam. w wyk. Małej Ork. P. R. pod 
dyr. Z. Górzyńskiego z udz. „Czwór- 
ki Radiowej“. 


NIEDZIELA, 9 maja 


8.00 Pieśń. 8.03 Aud. dla wsi, 8.50 
Dzien. por. 9.00 Tr. nab. z.kość. św. 
Krzyża w Warsz. Po nab. RE 


Zaremby. 15.80 Aud. dla wsi, 16.00 
na lekka (piriy): 16.25 Wznowie= 

e słuch. p. t. „żona Lota'. Nap, J. 
R. * Skiwski, 17.00 Podwieczorek przy, 
TURA, W ok, godz 


tyczny, 

Na zielonej trawce — rewia majo- 

wa. 21.30 Utwory Skriabina w wyk, 
. Śmidowicza. 2200 Tr, zakończ. 

raidu szlakiem 


rala 4 23.05 Muz, tan. 
ERNI Koi ETE 
Chcesz SzydkO- 
ści i wygody— 
„Podróżuj | gtem 


